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Aic j -Brac two Nieustającej Adoracji P r z e n a j ś w i ę t ­

s z e g o  SAKRAMENTU , o k tórego wskrzeszeniu p |'*y 
Kościele PP.  S a k ra m e n te k  Warszawski ch,  donosiliśmy, 
Ogłosiło druki em,  n a  dochód, w s ty d zą c y c h  się zebrać , 
sprawozdanie W.  JP.  A. B arto szew sk iego , gorl iwego Se- 
njora  tegoż Arcy - B rac twa , za rok drugi  odrodzenia 
( 1 8 4 4/s) .  Z sprawozdania tego powzięl i śmy wiadomośó, 
że Arcy-Bractw'o wspomnio-ne l iczyło w tymże roku 458 
Członków,  t o i e s l : Prot ektorów,  Członków honorowych 
1 Cz łonków czynnych 31 1 ;  P ro t ek to rek  i Adoratorek 
147. Slan funduszów Bractwa wynosi ł :  z remanentu 
z r.  1843/4 z łp .  801 gr.  20,  ze sk ł adek  Cz łonków z łp .  
J , 8 2 0 , ze skł adek D -m  złp- 728 gr.  1 0 ,  z dochodów 
przypadkowych i funduszu zebranego na ubogich zł .  1278 
gr.  10 ;  razem złp.  4 ,628  gr. 10. Wyda tk i  na s ł użbę  
Kościoła,  na świa t ło ,  na zakupienie przedmiotów do 
s ł użby BOŻEJ  i ofiary iołmużoicze,  wyniosły złp.  2 , 775 
g r . 13 .  Pozostało remanentem złp.  1 ,852 gr. 27. P rzed ­
mioty na własność Arcy-Bractwa po iego wznowieniu na­
byte  lub darem otrzymane,  maią wartości z łp .  3 , 424  gr. 
28.  Wa&niejszeaii z t y ch ,  są :  obrazy o le jne ,  1 mpy  
wieczyste,  kapa ,  dywan duży,  kiel ich s rebrny,  zegar,  
świeczniki,  l ichtarz ozdobny Pascha! zwany,  klęczniki  
snycerskiej  roboty i naczynie z k rop id ł em (od F raze low J  
nabyte.  Arcy-Bractwo posiada iedyny kap i t a ł  zł- 6 , 000 ,  
w r. 1743 przy pierwszein zawiązaniu zebrany.  Dawne 
Arcy-Bractwo odbyło pierwsze posiedzenie swoie d. 6g.o 
C zerw ca 1743 roku.  W  dzień upłynionego stulecia tej 
pamiątki ,  to iest w uroczystość BOŻEGO CIAŁA 1843 
foku ,  zapalono przed O ł t a r zem N.  SAKRAMEiNTU, po 
raz pierwszy lampy wieczyste ,  k tór e  od owego czasu 
dzieu i noc nieustannie goreią iako ofiara hołdu,  naj­
czulszej miłości i najgłębszej  czci, dla Z B A W IC IE L A  
Świata.

Ne prośbę o ułaskawienie  Katarzyny Z ie l iń s k ie j ,  za 
*brodnię d ziec io b ó js tw a ,  na karę  d o ż y w o t n i e g o  więzie­
nia warownego skazanej ;  N. PAN, zapat rzywszy się na 
wnioski Komisji  Rz: Sprawiedliwości,  a m i a n o w i c i e ,  że  
Z i e l i ń s k a ,  będąc zaniedbanego wychowania,  pozbawiła 
życia nowo-urodzone p rzez  nią dziecię,  ź obawy nędzy,  
które j ,  iako wyrobnica,  własną pracą n i e  spodziewała 
się zaptbiedź;  że  poprzednia  iej konduita była  d o b i ą ;  
ra czy ł  zamienić powyższą karę na 20to letnie w i ęz i en i e  
warowne.

W  miesiącu Sierpniu r. z. mianowani  i zatwierdze­
ni zostali: JX .  Józef  K ra su sk i , Proboszcz w Chodo- 
w a n ia c h , Dyecezj i  Lube lsk i e j ,  Kanonikiem bonoral- 
nym kolegjaty Ka l i s k i e j ; JX.  Jan M y ś liw sk i,  Proboszcz

w K ry n k a c h , Dyecezji  Sandomierskiej ,  Dziekanem De­
kanatu I ł żeck iego ;  JX.  Passy di R o m a n , P rzeorem Kla­
sztoru X X.  A u g u s tja n ó w  w Krakowie ;  JX.  Dyonizy 
L e b ie d z iń sk i ,  Przeorem XX.  A u g u s tja n ó w  w Wie lu ­
niu;  JX.  Adam M a łe c k i , P rzeorem XX.  A u g u s t ja -  
nów  w Krasnymslawie; JX.  Tomasz C hrep tow icz, Prze ­
orem XX.  A u g u s tja n ó w  w Lubl i nie ;  JX .  Fu lgenty 
D z iu b a c k i ,  Przeorem X X.  A u g u s t /anow  w Rawie;  
JX.  RajmuncLK ra iew sk i, Przeo rem XX.  A u g u s tja n ó w  
w Xiężu Wielk im;  JX.  Adeodat  B u c zk ie w ic z , Przeo­
r em XX.  A u g u s tja n ó w  w Orchowku .  (P.  R. M. )

Grzegorz  D eg h n a n n , Obywatel  i Kupiec w mieście 
K o ń sk ich  Guber:  Radomskiej  zamieszkały,  p rzeżywszy 
lat  7fi, w dniu 20tym z. m.  p r z t n ió s ł  się do wieczności. 
Pozostałe po nim Dzieci i Wnuczk i ,  zapraszaią Przy-  
iaciół i Znaiotnych na żałobne Nabożeństwo w p rzysz ł ą  
Sobotę ( d. 17go b. m. )  o godz: lOtej  z rana w Kościele 
OO.  K a p u cyn ó w , za pokój  duszy Jego odbywać się ma* 
iące.

W  dniu 14 b . m . ,  to iest we Środę,  iako w rocznicę 
zgonu ś. p.  Anny Aliny K u delsk ie j, zwarłej  w r .  z., od­
będzie się w Kościele OO.  K a p u cyn ó w  o godzinie 9tej 
z r ana ,  ża łobne za iej duszę Nabożeństwo;  na które  
Krewnych,  Przyiaciół  iZnaiomych,  zaprasza się.

J W .  X.  S tr a s zy ń s k i,  Biskup Augustowski ,  p r z yb y ł  
do Warszawy.

Z a r z ą d  K o m u n ika c ji L ą d o w y c h  i 11’ o A ny ch  w K ró­
lestw ie. Podaie do wiadomości,  że nowo-zbudowana 
droga bita od Zamościa przez Krynice,  Tomaszew do 
granicy Galicji  Aus t r jack ie j , do przeiazdu otworzoną 
została.  —  Z istępuiący Dyrek tor a  Zarządu , Referen­
darz Stanu,  W .  A’iep o ko jczyck i. P. o. Dyrek tor a  Kan-
celarj i ,  P o p ła w sk i. , „

M a g is tr a t M . W a r s z a w y .  Stosownie do Rozkazu 
JO.  Xcia N a m i e s t n i k a  K i : ,  wydawane być maią przez 
J W .  Jenera ła-Lej t :  Senatora lir: T o łs to j , -Naczelnie 
zarządzaiącego s łużbą  spisu i zaciągu wojskowego w 
Królestwie,  świadectwa młodzieńcom stanu szlacheckie­
go niepodlegaiącym zaciągowi^ wojskowemu,  a pragną-  
cym być utnieszczonemi w służbie  wojskowej.  W  sku ­
tek tego Magis,1'at wprowadzaiąc w wykonanie świeżo 
otrzymany w tej mierze r e s k r yp t  Tegoż J W .  Naczel­
nie zarządzaiącego s ł użbą  spisu i pobo ru  do wojska 
z dnia lS/3o Grud:  r. z., podaie do powsze: wiadomo­
ści mieszkańców , iż pragnący uzyskać takowe świa­
dectwa,  powinni przy podaniach swych do J W .  Na­
czelnie zarządzaiącego spisem i zaciągiem w tej mie­
rze czynionych,  szczegóły naslępuiące sk ł adać:  Metry-



kg urodzenia ochotnika ; Świadectwo lieroldji  z wyle­
gi tymowania się z stanu szlacheckiego ; Świadectwo 
sprawowania się 'ego,  niemniej  czyli nie iest pod za­
rzut em k rymina lnym lub pol i cyjnym;  P ro tokół  rewi­
zyjny.  Oprócz tego,  ieżeli ochotnik iest w wieku spi­
sowym, dołączone być powinno świadectwo przez Ma­
gistrat wydane,  (po  k tór e tamże zgłosić się powiuien) 
iako iest wyłączony od zaciągu,  z t y tu łu  iedynactwa,  
wyboru i t. p. Świadectwa takowe dołączone być 
powinny także do podań ochotników synów Urzędni­
ków klas VII.  VIII  IX.  i X . ,  tudzież Oficerów b. 
W o js k a  P o lsk ie g o , nieinaiących udziału w ostatnim 
ro ko s zu ,  i Podoficerów którzy w stopniu Oficerskim 
uzyskal i  dymisje.  Co do młodzieńców n iepod legł ą-  
cych zaciągowi wojskowemu na zawsze, iako t o :  S y ­
nów szl ach ty ,  która  nabyła  prawa stanu tego po o- 
głoszeniu prawa o szlachectwie w Królestwie Polakiem 
w r. 1836,  Synów Urzędników pierwszych 6ciu klasś,  
iako też Synów Urzędników klass VII.  i VIII  którzy 
wylegitymowani są ze stanu szlacheckiego z tytułu po­
chodzenia od wstępnych przed ogłoszeniem prawa o 
szlachectwie w r.  1836,  i przynajmniej  lat 10 w s łu ż ­
bie Rządo:  zostaią; z tych pierwsi dołączyć powinni 
patenty na p rzyznane iin szlachectwo, lub ieżeli tako­
wych ieszcze nieposiadaią,  świadectwa l ie ro ldj i  iako 
zapisani są do ksiąg szlachty dziedzicznej ,  z t y tułu  
naby tych  praw stanu tego po ogłoszeniu Ustawy o 
szlachectwie w r. 1836.  Co do innych dołączy ć należy 
stany s ł użby i świadectwo przez iaki czas zostaią w 
służbie  Rządowej .  Synowie Oficerów b. Wojska  Pol ­
skiego i Poduficerów dymisjonowanych w stopniu Ofi­
ce r s k im ,  dołączyć  powinni dymisje swych Ojców i 
świadectwa,  że ciż nie mieli udziału w ostatnim ro k o ­
szu.  Synowie Urzędników klass IX.  i X.  mogą t ak ­
że wchodzę  w s łużbę  wojskową z ochoty,  ieżeli nie 
doszl i  ieszcze wieku spi sowego,  lub też ii żeli s ł uży 
im czasowe wyłączenie  od zaciągu. Młodzieńcy tej 
kategor j i  przy  podaniach swych do J W .  Naczelnie za- 
rządzaiącego s łużbą  spisu i poboru  do wojska,  o wy­
danie im świadectwa czynionych;  powinni także do ł ą ­
czyć stany s ł użby swych O jców,  oprócz innych po- 
wyżej  wymienionych dowodów. Zgłaszaiący się do 
Magistratu O ch o tn icy , stawieni będą  przed Urzędem 
Rek ru ck i m  M. Warszawy,  i o t rzymaią  protokóły  z od- 
byte j  ich rewizji .  Co do wszystkich innych Ochotni­
ków podlegaiących zaciągowi,  takowych za zgłosze­
niem się ich, przedstawiać będzie Magistrat  zwykłym 
sposobem J W .  Jenerał -Lej t :  Senatorowi I L :  T o łs to j , 
do umieszczenia w wojsku na rachunek kontyngensu.—  
Prezydent ,  G raybner. Nacz: Kan:, G . Ja h o łko w sk i.

Księgarnia Z a n  a d ih ie g o  i W gokiego  pi zy ulicy Kra- 
kowakie-Przedm: w pałacu Potockich,  odebrała  R a m o ty

i R arno tk i przez .-4u: W i : tom Ii lci i IVty,  i sprzedaie 
takowe po z łp .  15; 4ry tomy,  które  dotąd wyszły,  ko ­
sztują z łp.  30.  Pisma wierszem i p r o z ą ,  przez  Jul ję 
G ocza łkow skg , 3 tomy 8vo; Bochnia 1815,  z łp .  15. No­
we poezje Anny L. K ra k o w ia n k i , 8vo; Kraków 1846,  
z łp .  11.

Wczoraj  w Red:  Kur j e r a  z łożono o d R .  dla Starców 
i ka lek w Górze Kalwarj i  zł .  100.

Zapowiedziane na ka rnawał  tegorocny świetne bale 
i wieczory tańcuiące,  zajmuią nie mało czasu Damom 
przygotowującym tualety na te zabawy.  W  sklepie 
JP.  Xaw: S ch len k er  i ednym z najpierwszych i naj-ta- 
ranniej u t r zymywanych  w W a r szą w ie , widzieć można 
wystawiane codziennie nowe i gustowne mstei  je;  z któ­
rych  do najprzepyszniej szych na ubiory balowe wy- 
l i czym:  adamaszki ,  mat er j e  ciężkie w szerokie pasy, 
oraz tar latany w deseń gwipurowy przerabiane.  Naj ­
modniejsze salopy w ig o n io w c  frendzlami obszyte,  prze­
dnią się iuż gotowe.

W  Księgarni i Składzi e nut  muzyczn:  Ig: W itko w sk ie ­
go  przy rogu ulic Miodowej i Senatorskiej  obok filarów, 
w domu W.  B u jn o  Nr 497 lit: C . , są do nabycia na- 
stępuiące dzie ł a:  R a m o ty  i  R a rn o tk i l i terackie,  napi­
sał Au: Wi:  Chirur :  Fil : ,  4ry tomy; cena złp.  30.  J. I. 
Kraszewski ,  Wi tolor auda,  P ieśń  z p o d a ń  L i tw y , z 50 
drzeworytami  W.  Smokowski rgo i muzyka St: Moniusz­
ki ,  wydana przez Adama Zawadzkiego;  złp.  30.  A r ­
ty s ta  i ż o łn ie r z , romans W ik t o r a  Ducange^ tomów 3; 
z ł p .  12. Nauki  katol ickie o pisaniu Pisma Sgo,  przez 
Kol mara B skupaMogunck i ego  miane,  z niemiecki:  go na 
polski  ięzyk przełożone;  z łp .  2. O Kobietach,  p i zez  
M. z N. J. X.  S. M. . . . ą ;  z łp .  4. Przemysław Xiążę O- 
świecimski ,  szkic his toryczny Polski  z pierwszej p o ło ­
wy XVgo wieku,  napisany przez J.  N. Czarnowskiego;  
dwa t< my złp.  6 gr.  20.  Pamiątka dla Eryoska ,  przez  
Stanisława Jachowicza; tomik pierwszy złp.  2. Kal en ­
dar zyk  Poli tyczny na rok  1846,  z łp .  6  gr. 20.  P rzeg ląd  
Naukowy na rok 1846;  prenumerata  roczna wynosi z łp .  
36.  Wi told  nad W o r s k ł ą  i Pieśni Ludu z nad dolnego 
Niemnu,  p r zez  Fr :  Zatorskiego; z łp .  6 gr. 20.  Znicz 
nad Niewiażą , poemat z pod >ń Żmudzi ,  L-twy i Polski,  
przez  Fr :  Zatorskiego;  dwa tomy z łp .  13 gr.  10. Ku- 
puiąc razem dwa poprzedni e dzieła przez  Fr :  Zator­
skiego,  odbierze gratis poezje Religi jnc-Myralne przez 
Fr : .Zatorski ego,  których cena iest złp.  2.

W dalszym ciągu wspomnieli z balu danego w R esur­
sie K u p ieck ie j w wilję Nowego Roku,  balu, k tóry  za­
wsze stanowi wybitną epokę w szeregu zabaw rozpoczy- 
naiący< h ka rna w . ł ,  nie możemy pominąć ieszcze naslę- 
puiącyi  h  tualet,  dod iąc, że nieporównanie ozdobione 
b y ł y  wdziękami Dziewic naszego miasta. Suknia k r e ­
powa biała na atłasie z 2:na "o ' an t ami  ząbkowanrmi  i
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dwie b iałe  róże na głowie,  takież p rzy  s taniku.  Suknia  
b łęki tna  kr epowa z tun iką  podpinaną białemi  różami; 
girlanda z kwiatów białych.  Suknia  tar latanowa biała 
na różowej materji  z tuniką;  na głowie girlanda zielo* 
na ze s rebrem.  Suknia  krepowa biała,  z tuniką  obszy­
waną białą wstążką;  bukiecik z różowych róz  na g ło ­
wie. Suknia  tarlatanowa żół t a;  gir landa z melanżu na 
głowie.  Suknia  tar latanowa biała z zakładami;  biała 
kamel ja  na głowie.

Księgarnia B. L essm a n a , o t rzymała 3ci tom dzieł  T a ­
d eu sza  C zackiego;  po którego odbior Szano: P renume­
ratorów uprasza.  Tegoż dzieła ieszcze nabyć można 
po cenie zł.  72.

Drobna i przyiemna Śpiewaczka Jetta F letsinger^V la - \  
ra przed 2 ma 1. ty wzniecała u nas tyle pochwał  ze stro- ' 
ny lubowuików muzyki ,  dawszy szereg Koncertów w 
^ U n i e ,  G ro d n ie , D ru sk ien n ika ch , H rześc iu L itew sk im , 
wróciła do W a r sza w y . Mieszka p rzy  ul icy Nalewki 
w Zairździe pod Nrem 2244.

Jak rumacjom Śto-MlCHALSKlM, tak i teraźniejszym 
N o w o ro czn ym , nie sprzyia pogoda.  T y m  razein na­
wet dziury i wyboie topnieniem śniegu ciągle tworzo­
ne, dopomagaią gruchotaniu się mebli ,  sprawdzaiąc w re ­
zultacie to zdanie iednego z dowcipnisiów francuzkich,  
że trzy przeprowadziny tyle czynią szkody,  ile ieden

Wczoraj  w R esurs ie  n o w ej przyiacrelskie grono /O 
osób, nader  przyiemnie przej  ędzi ło czas przeznaczo­
ny zabawie.

W Nrze 52 T yg o d n ika  Roi: Tech md: między innemi 
Z n a j d u i e  s ę !  Sposób poznawania chmielu siarką fałszo­
wanego. Barometr  rolniczy.

D a g u erreo typ o w a n iem  czarnem,  oraz w ko lo r a ih ,  
przy każdej  porze powietrza,  w ogrzanym szkl -nnyin  
gabinecie,  r ekomendu ię  się Szanownej  Publiczności.  
A. S /o 'l in g  z Drezna,  w Hotelu Polskim pod Nr 30.

Z Litografj i  J. H erkn rra , wyszła na f. ,rtepjan P o lk a ,  
ofiarowana W .  Pannie Kasi ld/ ie Z a g ro d z k ie j , przez 
Wilhelminę  O livier; iest do naby«ia u G. S en e w a ld a  
i S p iis s a  et  komp:-

L t temu 7  b y ł  podany do pism publ icznych a r t yku ł ,  
fetó’y iednak Autor cofnął ,  aby nie szkodzić wielu Go- 
spodar/ .om, których to tyczyło;  lecz gdy teraz widzim ko­
rzystne u nas zmiany,  umieszczamy przed 7mic-letnie 
u w a g i ,  w nadziei,  że gdyby ieszcze znalazło się choć ie- 
dno miejsce podobne owemu,  nastąpi w niein użyteczna 
zmiana- A r t y k u ł  ow b y ł  w tych wyrazach:  « W  roz­
licznych formach doniesień,  każdy stara się zwabić lu­
dzi ku spieniężeniu swoiej produkcj i .  Nic właściwsze­
go nad ti>; bo któż będzie wiedzia ł ,  że o tworzyła  się 
Restauracja,  gdzie smaczno przerabiają mięso z wołu w za­
jąca, a skopa w dziką sa rnę ;  gdzie różne są n zwy po­

t r aw:  Angielskich,  Węg ie rsk ich ,  Radziwiłowskich i Fli- 
sowskich;  gdzie wszystko a l a ,  Zaiąc a la S a r n a , a la 
Ne l son ,  a mało a  la  dobre;  bo zamiast  dobrego ma­
sła stare sadło,  pozłota lub barani łój  zastępuie; a ie- 
dnak  i to wszystko znajduie swoich zwolenników,  k tó ­
r zy  samym zapachem przypieczonej  kiełbasy zaięci, 
wskazuią n -m miejsca, gdzie smaczno p rzy  dobrej  u s łu ­
dze posilać się możemy;  a co więcej,  przy miernych ce­
nach nie z a  regulowanych do francuzkich iadło-spisów. 
Za wskazówką tedy t-kich doniesień,  Przyjaciel  mój z a ­
pros i ł  mnie na starodawny obiadek do pewnej T rak t j e r -  
ni, gdzie przybywszy,  znaleźl iśmy z lO te k  osób zaiada- 
iących barszcz z rurą .  « Barszczu,  barszczu! » zawołał  
mój Przyiaciel ,  «nie chcemy rosołu.)) Zgrabna usługa 
posunęła  się ku drzwiom kuchni ,  za k tó r ą  mimowolnie 
pogoniwszy' ,  znalazłem się w p r zyb y t ku  gastronomji;  
lecz cóż tain u j r za ł em,  oto:  ba ter je  r u r  u łożonych na 
pó łce  p różnych,  na .k tó rych  roie much spoczywały,  i 
brudnego Kucht ę ,  k tóry  z po rządku biorąc kości,  na- 
biiał  w takowe stępelkiem łó j  p r zyrządzony,  a k tó ry  po 
rozgrzaniu się w barszczu,  r ob i ł  się szpikiem. Taka  
operacja pozbawiła mnie apetytu;  ledwo upros i łem mo- 
iego Przyiaciela amatora barszczu z r u r ą ,  że poszl iśmy 
do innej  T rak t j e rn i ;  lecz i tam znalazłem niedorzeczno­
ści; bo gdym smaczno zaiadał moią p o rc y j kę ,  usado­
wiony obok mnie iakiś niedoj rzały Kawaler ,  tumany 
dymu z ulubionej  faieczki wypuszczaiąc ,  ulubioną po­
t rawę zamienił  mi w p rzydymioną  aż do krsztuszenia 
się. '  Niech kaci porwą takie wszystkie miejsca, mówi­
ł em,  gdzie nas W i e t rzynosy swoią pochwałą zwabiaią 5 
bodajto była  pieczeń huzarska pod K o n ik ie m , bo wi­
dzę iak poważnie cała ćwierć z wołu obraca się na i-o* 
źnie ;  nik t  mi pod nos nie kurzy  f a jką ,  a grzeczny Go­
spodarz w białym f ar tuchu,  przywabia Gości swą u- 
przr jmością .  Oj prawdę ieden mówi ł :  gdybyśmy nie
mieli tych Wie t rzy  nosów, t r udnoby trafić na Stare Mia­
sto gdzie biedna Publiczność z pod Z y g m u n ta ,  smaczne

• • „ „ J  nomna zaiada; a gdzie dobry  apetyt  iestpierogi pod pompą ’ 8  ,
n a j l e p s z y m  K u c h a r z e m . . . -  G urm anskv  Obywatel

Na ostatnich targach W ąrszawsk.ch . Prags:  płacono 
za korzec  4 ro-ćwierciowy Zyta Rsr:  4 k .  79*/* .(•»- 31 
e  291. Pszenicy Rs>: 5 k. 95 (z ł ,  39 g. 20) .  Jęczm: 
Rsr: 4 k. 5 (zł .  27) .  Owsu Rsr:  2 k .  29 (z ł .  I 5 gr.  8 ) .  
Siana fura iednokonna od Rsr .  2 k. 2 7 2  do Rsr.  3 
k 60 (od zł .  137* do zł .  24) ;  parokonna od Rsr: 3 k. 75 
d Rsr 5  k 40 (od zł .  25 do zł .  36 ) .  S łomy fura zwy- 
czajna'  od Rsr.  2 k.  40 do Rsr .  3 k. 60 (od zł .  16 do 
zł  24).  W ół” dobry od Rsr:  36 do rs: 56 (od zł .  2 *0 
do zł.  3 73 gr- 10),  średni od Rsr: 27 do Rsr.  35 (od 
zł .  ISO do 233 gr.  10) ,  l ihy od Rsr: 20 do rs. 26 (od 
zł .  133 gr. 10 do zł .  173 gr. 10) cielę Rsr: 3 k.  677*  
(z ł .  2 4 7 2 ). S łoniny świeżej funt kop.  10 (gr.  2 0 ).

( * )
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Kartofli korzec  rs. 1 k. 2 P /z  (z ł .  8 gr. 9 ) .  Okowity  
garniec kop. 9 1 3/+ (z ł .  6 gr. 2). Szumówki garniec 
k .  54 3/4  (z ł .  3 gr.  18). (G. Pol:).

W czoraj  w Wiel: Teatrze  w czasie Jeziora W ieszczek  
przyw ołan i ,  JPanna Piechowicz i J P . Tarnow ski, a po 
ukończeniu po 2 -kroć  JPanna B iw o li i JPan M a tu ­
szyński.

L ub lin  poniósł w dniu 23 z. miesiąca, bolesną i 
n ieodżałowaną stratę ,  p rzez zgon nagły Jana Czulić-

gliwych starosbi cierpieniach, ty le  ulgi p rzyn iós ł ,  iż wiek 
iego, może do późnej sędziwości p r z e d łu ż y ł .” —  U.K.

Znowu w ynik ło  nieszczęście z powodu zostawienia 
Dzieci bez dozoru. 18go z. m. w iednej z wiosek Dziew­
czynka lat 2 inaiąca, utraciła  życie sku tk iem  zapalenia 
się na niej koszulki. Podobnemu wypadkowi u leg ł w in­
nej wiosce Chłopiec lat 3 maiący. —  J 4 g 0 z. m, w tei,j. 
torium wsi B iskupice , znalezione zostały zw łoki nieży- 

- - - - -  ę ---- - u  r  -  -a~- —-o-j ^*u.uic- wego człowieka, z imienia i nazwiska nipwiarlnmoon
kieso , D ok to ra  Medyc:, Naczelnego Dekarza Szoitalów  r o®*? ’ l  w  * "  « » • 6 ». . ‘Ozpitalow Niedawno przeieżdzaiąc przez N ow a  A le x a n d r iewojskowych. W aznoscs tra ty  i wartość osobv. na iw vm n.- . . s .u n a r j gJ J  J y ,  najwyino- ( P u ł a w y ) ,  popasałem w tamecznej nowo urządzonej

a  . ------______________ i _ ■ _ i i  . . * -
■> j  ------- j  ............ by, najw ymo­

wniej zaświadczyła cała powszechność miasta L u b lin a , 
k tó ra  w yleg ła  p rzed  progi z m ar łe g o ,  cisnąc się do 
zw ło k ,  i wyrzekając na śmierć nielitościwą, k tóra  iej 
op iekuna  i dobroczyńcę w ydarła .  Jan C zulicki u ro ­
dzony przy  końcu zeszłego stulecia , ze szlachetnych 
rodziców w Litwie, oddany został przez nich do głównej 
w ow czasszkoły  f f  ilenskiej. Przebywszy nauki, w ybra ł 
sobie za cel swego powołania zawód le k a rsk i ,  i pod 
wsławionemi w naukowym świecie Mistrzami Frankiem  
i Si i lądeckim , cały bieg medycyny ich  i i : z pilnością i po ­
żytkiem p rze b y ł .  C zulicki p rze ię ty  świętością swego po­
wołania i działaiąc na tym  placu boleści, pod strażą 
sum ienia ,  doświadczeniem wydoskonali ł  się w umieię- 
tn o ś c i , z tkliwości człowieka nic nie stracił .  Skoro  
też  z tej strony poznanym został,  o toczyło go powsze­
chne poważanie i ufność, pierwszy warunek skutecz­
ności lekarsk ich  środków. Szukało  u niego rady j 
pom ocy miasto , s zu k a ły  okolice. Poświęcał się im , 
ile  mu ty lko  obowiązki urzędowania iego, bez uszczer­
b k u  służby  dozwalały. Uczęszczał gdzie go wzywa­
no ,  mimo ociężałej otyłości ciała, k tóra  będąc oznaką 
gniotącej go choroby , u trudzała  iego skwapliwe chęci. 
Od nędznych i ubogich, nie czek a ł  wezwania, z k ą d g o  
ię k  cierpienia doszedł, pośpieszał. W idzia ły  g0 naj­
lichsze ulice, podupad łe  ch a ty ,  gdzie znalazł niedo­
sta tek  w spiera ł ,  gdzie liczne s iero ty , b ra ł  na wycho­
wanie. A tak zasłużone, a nie wymagane nagrody, k tó ­
re  od możniejszych p rzy jm ow ał,  w rękach  tego m i ło ­
śnika ludzkości, stawały się ty lko  przechodzącą przez 
n ie ,  dla rozmaitych ubogich ia łm użną. Zginież pamięć 
tak  cnotliwego męża. Prawdziwe ubóstwo czuie wdzię- 
caność, ale pomników nie stawia. Nie b y ło b y ż  słuszną 
rfceczą, aby stratę takiego męża, przynajmniej o k ry ł  
grobowiec iego z m arm uru  lub g ła z u ,  na k tórym by 
iaka wdzięczna ręka  w yry ła  ten nap is :  »Tu leży Mąż 
p raw y , Przyiaciel , Pocieszyciel i O piekun ludzkośc i .». 
T y m  sk rom nym  hołdem  w ypłac i łoby  choć w części, 
zasłużoną nagrodę czcigodnemu Czulickiem u. T e  
k i lka  słów k ładzie  na iego grobowiec 70cio-kilkoletni 
S tarzec, którego on dom swoią przyjaźnią  zaszczycał, 

k tó reg o  rodziny zdrowie p ie l ę g n o w a l i  k tó rem u  w dole-

O berży .  Z i  obowiązek poczyluię oddać tej gospodzie 
sprawiedliwie należne pochwały. Restauracja w ybor­
na, za wzór mogąca służyć innym ; wszelkie wygody 
ma podróżny, czystość ,  u s łu g a ,  dobroć potraw i na- 
poiów, zalecaią to miejsce. L  szow.

A n g lja .  —  Parlament został do 22go b.m. odroczony.
—  W  dniach 26 i 27 z. m., znowu nasze nadbrzeża u- 
c ierp ia ły  od strasznych burz, i znaczna ilość okrętów 
została  uszkodzoną lub zatopioną. —  P. Peel  (P i l)  miał 
postanowić naznaczyć s ta łe  cło  od pszenicy na 24 zł.  
ale co rok  o 4ry  z ło te  cło zniżać, tak iżby po up ływ ie  
la t 6ciu zboże bez c ła  wprowadzanem by ło  do Anglji.
—  A zę Buceleugh  (B uk leu )  ma być mianowany Preze­
sem Kady; L ord  Ellenborough  (U enboru)  pierwszym 
Lordem  A dm ira lic ji ,  a Lord I la d d rin g to n  W ielk im  
Strażnikiem  pieczęci.—  W iększa liczba Ministrów wcze- 
smej wróciła do stolicy, aby 2go b. m. znajdować się 
w W indsorze  na posłuchaniu , k tóre  Królowa miała u* 
dzielić Prezydentowi miasta L ondynu , w sku tek  prośby 
korporacji o zniesienie c ła  od zboża. —  Zasłużony Ofi­
cer  Pu łkow nik  Gurwood  k tó ry  odznaczył się w wojnie 
hiszpań: i pod W aterloo , od ro ku  1831) Wydawca de- 
pesz Xiecia W ellin g to n a ,  w napadzie melanholji, p 0. 
d e rż n ą ł  sobie gardło . —  W  południowych prowincjach 
Stanów Zjedn: właściciele niewolników M urzynów po­
wzięli zamiar dobrowolnie ich uwolnić.

L rancja . 3 Igo z. m. zgromadziła się Komisja ad­
resu Izby Parów, i ocfcekuie zdania w tym  względzie P re ­
zesa Ministrów i Ministra Spraw W ewnętrz: .  Komisja 
w ybrała  Hrabiego B o y  za P reze sa .—  U Hrabiego M o­
le i Pana Thiers bywaią liczne zgromadzenia dla narady 
iak ma zachować s ę lewa strona przy  sporach nad 
adresem. —  Dziennik sporów winszuie kraiowi, iż Par* 
tja ministerjalna zniweczyła zupełn ie  opozycję i wróży 
z tąd  dla kraiu p o m y ś ln ość .—  W agharna  p ro iek t po- 
prowadzenia indyjskiej poczty z Triest do L o n d yn u , 
zwróciło uwagę Rządu francuz:, k tó ry  przeciwnie chce
dowieść, że krótsza droga przez M a r s y l j ę .   Z W er-
net donoszą, że Ibrahim a  Baszy zdrowie polepsza się 
użyciem wód tam eczn ych .—  W e d łu g  doniesień z W e­
necji, Xiężna Berry  h y ła  w niebezpieczeństwie postra*
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dama życia, przez dym węglowy w swoiej komnacie sy . 
pialnej. T y lk o  spieszna pomoc odwróciła z łe  sku tk i.

S t . -M arc G ira r d in  (Z y ra rd ę )  został mianowany 
D yrek to rem  Akademji francu/.k:, a P. A n c e lo t Kancle­
rzem. —  Komunikacja między B ordo  i L io n em  b y ła  
przerwana, a to zapewne dla wylewu rz e k .  —  Pisino 
francuz: obwinia fab rykę  machin w Ir id re t , że zbyt s ła ­
ba machina z tej fabryki stała się powodem zguby pa­
rostatku P a p in  przy  brzegach m a ro ka ń sk ich ; iuż k ilka  
innych statków z machinami z tejże fabryki znaczne po­
niosły szkody.

G recja . —  W  A te n a c h  cieszą się z nominacji R e - 
s iy d a  Baszy na W ie lk iego  W ezyra ; tenże zna się z Mi- 
•nstrem greckim K o le tlis , od czasu iak obaj re p re z e n ­
towali swoie dwory w P a ry żu , i oddawna uradzili iakie 
S!ł najlepsze środki do utrzymania przym ierza  między 
Grec.ją a T urc ją .

N ie m c y .—  N. C ESA R Z Rossyjs: na paradzie  wojsko- 
w W ie d n iu ,  31go z. m. znajdował się w m undurze au- 
8trjackiego p u łk u  huzarów maiącego Jego nazwisko. 
Dostojny Monarcha s tan ą ł  na czele swoicgo p u łk u ,  gdy 
Przyszła nań kolej defilady. —  30go z. m. um ar ł  w 
W ie d n iu  zasłużony P u łko w n ik  B ir a g o .—  Z S z lą z k a  
Piszą, iż dnia Igo b. m. u m a r ł  w N eisse  Jenera ł-L e j tn :  
i Dowódzca 1 2stej Dywizji de B a rn e r , przeżywszy lat 
60. —  Król W irte m b e rg sk i  za s łab ł  30go z. m. na fe- 
brę  reum atyczną.—  Znowu przez  niec strożność na ko- 
l®i żelaznej między H eidelberg iem  i K arlsruhe  zdarzy ł 
8'S* 2g0 b. m. nieszczęśliwy przypadek .  Dwa wagony 
spotkały  się i  tak silnie o siebie u de rzy ły ,  jg pozbaw iły  
%cia lub pokaleczyły przeszło  40 osób.

P o r tu g a lja .  —  Biskup L e iry  X. K a rv a lh o , n ietyl- 
został przez O J C 4  S-go zatwierdzony Patryarchą  

L isbony , a lena  Konsystorzu o dbytym  1 5 g o z .  m. miano 
8 °  także mianować K ardynałem . O j c i e c  Śty miał tak- 

zatwierdzić nominację A rcybiskupa Izvory, i B iskupa 
Z ielonego  P rzy lą d k u .

W ło c h y .  —  Donoszą z N ea p o lu  1 8go z. m . : W czo- 
raj ogłoszono dekre t  k ró lew sk i ,  k tó ry  nowe korzyści 
'  prerogatywy udziela wolnemu portowi B r in d is i .  I n . 
nytn d ekre tem  zniżono c ło  na rozmaitych obcych tow a­
rach. —  Część Dworu udała  się do K a serta . Królowa 
odbędzie połóg w tym z a m k u .—  W  pierwszych dniach 
w tym tygodniu, b y ło  w N ea p o lu  dotk liwe zimno; te r ­
m om etr spad ł na 3 grad: pod 0. Sąsiednie góry  śnieg 
okryw a , to zimno nagłe  sprowadza wiele chorób.

R o zm a ito śc i. Sławna Śpiewaczka Zenny L in d  po­
mimo swego powodzenia, ciei pi melancholję ,  tak , iż za­
myśla scenę zupełnie  opuścić. —  W  P a r y ż u  a resz to­
wano iednego z okropny ch złodzieiów nazwiskiem N o ire , 
k tó ry  szczególnie iest b iegłym  w w ykradaniu  puljarc- 
sow, podobnie iak iego b ra t  w B r u x e ll i  znanym iest z spo­

sobu wykradania szpilek , —  Ir landczyk  zamieszkały 
w hotelu szwedzkim przy ulicy R y sze lje  w P a r y iu , da- 
iąc praczce brudy , z nieostrożności spuścił  do paki b ru ­
dów paczkę biletów bankowych. Praczka  ie znalazła i 
oddała; to spodobało się tak dalece I r landczykow i,  że 
zaślubił ubogą Praczkę. —  P ierw szy  w ysteo  R u b in ie - 
go. Rubini od ósmego roku swoiego życia, śp iew ał  po 
Kościołach, dopiero w dwunastym w ystąpił pierwszy raz 
na scenie. Pierwszą rolą Rubiniego była  rola kob ie ty .  
Ale nie b y ł  to początek iego zawodu dramatycznego; 
b y ła  to ty lko  próba, gdyż g łos iego nie b y ł  zu p e łn ie  
p e w n y .  Ponieważ przyięto go dosyć łaskawie, prze to  
Dy rek tor Tea tru  B ergam o  zaangażował go do śpiewaniu 
chórów i grywania na skrzypcach w czasie między a k ­
tów. Jednakże  A n trep rener  poznawszy p ię k n y  głos ie­
go, d a ł  mu śpiewać arję L a m b erteg o , k tó rą  umyślnie 
wkładano w iaką komedję. P rzyięto  go z wielkim zapa­
łem .  Po widowisku uwiadomiono Rubiniego, że Admi­
nistracja teatru zawdzięczaiąc mu iego użyteczność, p rze ­
znaczyła dlań nagrodę pieniężną. Śpiewak uszczęśli­
wiony życzliwością fortuny, udaie się do gabinetu R e­
żysera, k tó ry  mu wręcza osobiści®, co?.. . .  S  f r a n k ó w .  
Nasz Artysta 12-stoletni p rz y ią ł  z radością tę d robną  
sum kę,  bo ona wówczas rzndko znajdowała się w ie­
go kieszeni.  D otąd  leszcze z radością nieraz mówi o pię- 
cio-frarikowem wynagrodzeniu, dodaiąc, że wspomnie­
nie owej chwili, iest pam iątką  najulubieńszą całego ie­
go życia. —  T e a t r  A m b ig u  w Paryżu, w przedstaw io­
nej teraz dramie w 5ciu aktach a 12stu obrazach, na­
pisanej z romansu (k tó ry  w krótce  ma wyjść w p rz e k ła ­
dzie polskim) pod ty tu łem  T rzech  m uszk ie terów , zna­
la z ł  źród ło  d ługo- trw ałych  dochodów i nadzwyczajne­
go powodzenia. Publiczność bez p rzerw y  zgromadza się 
t łum nie ; a pomimo tego źe sztuka trwa od 6ej w wie­
czór do w p ó ł d o l s z e j ;  przecież wychodząc ieden ty l­
ko odgłos słyszeć s iędaie : d laczego d łuże j nie trw ała .  
Autorami iej są P. D u m a s  A utor  romansu, i M a q u e t.

PR ZY JEC H A LI do W A R S Z A W Y ,
M o r a c z y ń s k i  Je n e ra ł  z Lublina ;  L en g  Vf ii: U rzę :  z Wiednia; 

Smachyriski H i e : O b .  zPruss; T y szk iew icz t łen :  zKijowa. ( G .P . )
DOKfIESlEWIi,

Do w yprzedan ia  po bardzo niskiej cenie,  z łożono  w Han­
dlu H. Letronne pod filarami p rzy  ul: M iodow ej ,  S K A R P E T K I  
iedwabne różne, po zł. 5 za p arę .  S K A R P E T K I  bawełniane b ia ­
łe  i ko lorow e,  grubsze  i cieńsze ze  ściskami do użycia p r z y  
p ó ł-buc ikac l i ,  iakie te raz  M ężczyźn i do tańców u ż y w a ią ,z a c e ­
nę od zł. 2 do zł.  3 za p arę .  —  O P Ł A T K I  P a ry sk ie  z dew iz­
kami i l i terami, do p ieczę tow an ia  Lis tów; cena za pude łko  
od g r .  15 do z ł .  2 (

/i, Z  p rzyczyny  odjazdu,  są do sprzedauia za b a rd aa  
P om*erną cenę , dwa K O N IE  kuse ,  duże, k arec iane , 

^  k asz tanow ate . Bliższa wiadomość w domu L es ia  
p rzy  ulicy K ró lew sk ie j ,  u K am erdynera  G ronow sk iego ,  lub 
w C ukiern i .
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D. 6 K  ni. w przechodzić  z ulicy  R ym arsk ie j  na ulicę E le ­
k to ra ln ą ,  /g u b io n y  zos ta ł  Z E S Z Y T  kilku a rk u szo w y ,  z a p i ­
sany Nrami na l sz ą  klassę 67mą L o te r ję ,  i zawieraiący  nie­
k tó r e  nazwiska Graiących w tęź  L o te r j ę ,  na ok ład k ach  iest 
nazwisko £  z e n  g r o s .  K to b y  wspomniony rachunek  znalazł, 
raczy oddać do C u k ie rn i  Pani Ju w e n  przy  ulicy R y m arsk ie j ,  

nagrodą jeżeliby żąda ł  z ł .  6 g r .  20. 
f  P A N T A L J O N  mahoniowy, w dobrym  stanie ,

do wynaięcia , p r z y  u l icy  M azowieckiej  pod N r  
-"Vpi 'A \ T il\  ^348, na dole w oficyuie o ko ło  pom py. W ia -  
j T O T r a o t )  domość w każdym czasie.

h Mam zaszczyt zawiadomić Szano: Publiczność ,  źe przezO 
rd łu g o le tn i ą  w praw ę i p rzywłaszczenie  sobie najnowszych* 
Cudoskonaleń , doszedłem do b ieg łośc i  w w prawianiu  s z lu -0  

. tocznych Z ębów , k tó re  z zew nę trznego  widzenia  nie tylkow 
gco do osady, k sz ta ł tu  i po łysku  sw ego w niczem nie ró  0 
v 'inia  się od zębów natura lnych,  l ecz  n a d to  ta k o w e  z u p e i -jj 
| W e  za s tę p u ia ,  p r z e z  to9zc n i e m i  m o ż n a  g r y ś ć  i n a j  tw ard - fy  
Asze p o k a r m y . W ykonyw am  nadto wszelkiego rodzaiu ope-rt  
Wracje dentys tyczne,  tak te, p rzez k tó r e  zęby  u trzym uią  się,Q 
r t o i e s t :  czyszczenie, p i łow anie ,  plombowanie, i t. p .,  iakoQ 
ę t e ż  i te, p rzez k tó re  zęby bolące nie m ogą nadal być u trzy  Ó 
im an e ,  usuwaią się w sposób n a j m n i e j  d o t k l i w y .  Uzdrdwia- a  
Cnie ch o ry ch  dziąse ł  wykonywani p rzez  ś rodk i  niezawodne.Q 
x  Zastać mnie można, z rana od godz: 9tej  do Gtej wieczorem* 
q w  mieszkaniu moiem przy  ul Krak:  Przedni: N °440 ,  w p ro s t*  
^ D obroczynności ,  w domu Janasza. Ubogim u s łu g u ię  do 9tejQ 
q l  rana bezp ła tn ie .  W .  S C H E L L E R  D E N T Y S T A .^

T O R F U  suchego z Kopalni S łużew  po z ł .  18 w miejscu,  
a  po z ł .  30 z odwózką do W a r sz a w y ,  za sążeń kubiczny 2 16 
s to p  kubicznych obejmujący Obsta lunki p rzy jm uią  się w K an ­
torze Zleceń F e l ixa  Szczycińskiego p rz y  ulicy Seuatorskie j  
i W ie rzb o w e j  pod N r  473 lit: C.

Dwie S T A J N IE  i dwie W O Z O W N I E ,  są do wynaięcia 
W' każdym czasie przy  u licy K r a k : -P r z e d m : ,  obok Kościoła  
Sgo K rzyża  N r  4'»f7. W iadomość w f u rc ie X X .  M is jona rzy .

S T E I N K E L E R K A  w dobrym  stanie, SA N K I 
mało używane,  4 ry  K O N I E  i wszelkie sp rzę ty  
do tego,  są do sprzedania  z wolnej  ręki  z p o ­
wodu w yiazdu,  u właściciela  D o ro ż k a rz a  pod 

Nr 2422 na N ow olip iu ,  w podw órzu  na lewo, w drug ie j  sieni.

$ W  F a b ry c e  P o r te ru  i Piw a B a w  arsk iego  przy  ul.Krochmal-  $ 
* nej Nro I 108, ies t  do wy dzierżaw ien ia  N A W O Ź  K oń sk i  i* 

Bliższa wiadomość w' K an to rze  rzeczonej F a b ry k i .  |lis
Pioć P O K O I  i SA LO N  z meblami lub bez mebli, do na­

jęcia  na kw ar ta ł  do W ie lk ie j  Nocy; tudzież  Kuchnie,  S taj­
nie i W o zo w n ie ,  p rz y  ulicy T w a rd e j  Nr 1098, obok placu 
G rzybow sk iego .  

ś r̂ .\  S ZO P Y  zupełn ie  w dobrym stanie , p o k ry te  su- 
£ y /.?!-•! ^nem stalowem, z pe le ryną ,  są do nabycia  z wolnej  
f o  ;J r ę k i ;  również  P Ó Ł M IS K I  porcelanowe i W A Z A .

W iadom ość  w Składz ie  W y ro b ó w  Ż yrardow skich ,  
w pałacu Ł ub ie ń sk ich  pr>y ulicy K ró lew skie j .

PANNA uzdatniona do wszelkich robo t,  lako to :  k raw iecczy -  
zny ,  K rzyżow ej  i t. p . ,  życzy p r z y ją ć o b o w ią ż e k  w znacznym 
domu za  P A N N Ę . W iadom ość przy ulicy P iw nej  pod Nr 98. 
S t ru ż  domu wskaże.

W  dniu 6 b. m. zgubione  zosta ły  D O W O D Y  X a w ire g o  
O sińskiego,  w Aleach «fcanenek K ró lew sk ich .  Znalazca r a ­

czy oddać pod N r  2682 p r z y  u licy  Bednarskiej , do Hotelu  
B aw arsk iego  w Sklep ie  N orym bergsk im ,  za  p rzy zw o i tą  na­
g ro d ą .

P o t rz eb n y  iest w każdym czasie L O K A L  z meblami, sk ładaią-  
cy się z Saloniku,  P okoiu  sypia lnego, P rz ed p o k o iu ,  Kuchni,  
D rwalni  i t. p. Adres można zostaw ić w D ruka rn i  K ur je ra .

Z  pow odu  wyiazdu, iest do sprzedania  P O W Ó Z  
u żyw any ,dop ie ro  z końcem W rześn ia  r .z. wykoń-  
czony, na u rząd  mocno i nader k sz ta ł tn ie  budowa- 

^ n y ,  na p łask ich  resorach ,  z fartuchami, fordekiem 
i kołami zapaśnemi.—  5 K O N I  do d o r o ż k i .—  3 C H O M O NTY 
mocne, pocztowe, 2 angielskie , 2 k rak o w sk ie  nowe, iedno męz- 
k ie  kompletne poiedyncze. —  LEN 1JK A  P e te rsb u rg sk a  do u ież-  
dzania koni.—  K OŃ wierzchow y młody 5-Ietni , uieżdzony. —  
S IO D Ł O  nowe całe z św ińsk ie j  skury ,  z strzemionami z n o w e ­
go s rebra ;  M U N S Z T U K  takiź; o raz  TREcN ZLA , wszystko  no­
we.—  SANKI zupełn ie  nowe, ksz ta ł tne ,  i nieznanego tu fasonu, 
na posrebrzanych  sztycach z wybiciem, zag łam i i farluchami;Sa- 
neczki małe jednokonna.—  ^ m o c n y  zupełn ie  nowy; i BR Y ­
C Z K A  najdyczanka z wybiciem, fartuchami i la tarniami. W i a ­
domość pow ziąść  można p rzy  ul icy  K onw ik to rsk ie j  Nr 2183 C. 
w domu W .  S zyd łow sk iego ,  u S truża  domu. Chcący  nabyć 
wszy stko razem, może po zaliczeniu iak ie jś  części, resz tę  na c z ę ­
ściowe w y p ła ty  mieć rozłożoną.

P I E R W S Z E  P I Ą T R O ,  sk ładaiące się z Pokoi 16, razem 
lub podzielone na dwie części,  iest do wynaięcia od W ie lk ie j  
N ocy .—  P O K O I  10, na lin p ią t rze ,  razem lub podzielone, 
iest do wy naięcia każdego czasu,  z Stajnią i W ozownią, pod 
N r  1731 i 2, przy  Kościele S Alexandra. Bliższą w iadomość 
pow ziąść  można u W łaśc ic ie lk i  tegoż domu.

Po trz eb n y  iest  od Sgo Jana  r.  b.  EK O N O M nieżonaty,  K a­
w aler  lub W dow iec ,  obeznany z Ekonomiką rolną i g o sp o ­
darczą,  a zaletne posiadający św iadec tw a;  zostawić zechce 
swój adres w D rukarn i  K urjera .

Sk ład  SUKNA i K O R T Ó W  pod N r  610 przy  ul. Bit hań­
skiej e x \ s tu i ą c y  zawiadamia Szan: Publiczność w ogoleości, 
a PP .  Majstrów Krawieckich  w szczególności, że T o w ary  w 
nim znajdoią- e się, do d. I Marca r. b. po cenach fabrycznych 
sprzedawać będzie;  gdy iednąk temu podobne og łoszen ia  by -  
w aią  ty lko  pozornemi, prze to  każdy Księgą rachunkow ą p rze ­
konać się może. W  tym że Składzie  wiadomość o W Ę G L A C H  
kamiennych najlepszego gatunku ,  k o rz e c  po zł. /,  lak niemniej 
o zł. 60 ,000 po trzeb n y ch  na bezpieczną h ip o tek ę  Domu masyw 
mnrowauegO, w W a rs z :  położonego,  na z ł .  115,000 otaxowa- 
nego.

Teo d o r  R om anow ski ,  mający lat  13, którem u umarli  R o ­
dzice, te raz  iest  S ie ro tą ,  życzy sobie miejsca za  T E R M I N A ­
T O R A  do P ro fes j i ,  lub być umieszczonym w HANDLU. 
Wiadom ość p rzy  ulicy K ró le*  sk: N r  U 64, u właściciela domu.

W  dobrach Radzyminie o p ó ł  w iorsty  od t rak tu  
• s j y p j j i  b u  .■go Siuse,w o d leg ło 'c i  w io r s t  18 od \ \  ars/.iv> y, 
a g P y l f t f . 1 ?  iest do w ydz.iSrżaw ienia praw em enjfitt iityr/.nein 
**— na lat 40, G K liN T  M ł y n a r s k i ,  rozległości  40 mor: 
m iary  uownpul: ,  wraz z W ia t rak iem , k tóry po trzeba  przenieść i 
d rug i  now y z zabudowaniami gospodarsk iem i temu g iu n to w i ,  
wystawić ,  ra dodaniem potrzebnej  ilosoi d rzew a  i ceg ły  b e z p ła ­
tnie. Ktoby o po yżezą dzierżaw ę M łynu i Gruntu  ż y e /y ł  so­
bie układać się , /.(clice zgłosić  s i ę d o  Rządcy ł ło b r  w Al. I ła j / .y -  
minie zamieszkałego.

Na K rak :  Frzęum: pod Nr 369, obok  Odw achu , S K L E P  du­
ży z 1 z ba obszerną, oddzielnym Pokotem, P iw n icą ,  do której  ze 
sklepu i sieni" w diodzie  można; Żgi S M .E P  z mieszkaniem, k a ż ­
dego czasu do uaięcia ’—  W  oficynie po lewej s tronie ,  całe Isze



—  51 —

p i . t r o ,  sk tadaiące się z 8 P O K O I  z obszernym Balkonem, z kt ó  ­
rego wifiojs nn Wi s ł ę ,  P r z ed p o ko i u ,  Łaz i enki ,  Drwaini  i P i wn i ­
cy; tudzież mieszkanie novło w yrcs t aurowane,  sk ł ada j ące  s i ę z i ł  
Pokoi ,  Przedpoko i u ,  Kuchni  angiels : ,  Drwaini  i Piwnicy;  oraz 
2 Pokoie  Kawalerski e ,  każdy oddzielnie,  od Wielkie j  ISocy do 
»  5 najęcia.

OSOBA płci  żeńskiej ,  w średnim wieku,  usposobiona w Za-  
r ząd i i e  Gospodars twa  domowego,  życzy sobie p r zy i ąć  o bo ­
wiązek w W a r s z a wi e  lub na Prowincj i .  Wiadomość przy u- 
licy Sto-Krz.yz.kicj Nr  1126,  w F o l wa r ku  S i o-Kr zyzk i m,  na 
2 'o piqt rze,  u P.  Wójc i cki ego.

AGR ONOM z ki lkunastoletniej  pr  k tyk i ,  iako za r zą j za i ą-  
t y  i u r zą d za j ąc ;  Dobra,  zoaj l epszemi  dla właściciel i  s ku t ka ­
mi,  życzy sobie  s tosowny przyi ąć  obowiązek.  Adres  u p r a ­
sza się zostawić pod N r  604,  ul ica Bielańska,  u Zega rmis t r za
K rzyżanow skiego ,

O B E R Ż A  iitosyw murowana  w M.  Tarczynie ,  p r zy  s/.osse 
Kr akowsk i e j ,  o mil 4 od Wa r sz awy ,  pod Nr  51,  iest  do sp r ze ­
dania z wolnej  r ęki ,  z Meblami  i Bi l lardem; składa  się z tt P o-  
K o i gościnnych,  Saii bi l a rdowej ,  Pokoiu s tołowego,  Kuchni  
Jagielskiej ,  Skl epu,  Szynkowni ,  Piwnicy,  Szpiżarni ,  2 rh  Sta- 
ien, SzpiclirZti ,  Wo z o wn i ,  Ogrodu  f ruk t owego  i warzywnego ,  
tudzież w ogrodzie  Sadzawki .  Wi ad o mo ś ćo  wa runkach  sp r ze ­
daży powziąść można u właściciela w tymże domu mieszka- 
iącego.

Jeżel i  kto po t r zebu ie  S T A N G R E T A  doskonałego i bardzo 
Porządnego,  u i s i e iąc rgo ut rzymać w czystości  Konie i P o ­
łaziły, cz łowieka  t r zeźwego  i uczciwego,  niech się zgłosi  na 
Krak -Przedni :  pod Nr  390,  i s py t a  się na lm piątr/ .e o S t a ­
nisława.-r— T amż e  iest  S TAJ NI A do wynajęcia.

Dwa .MAGLE w d óbr  m stanie i lekko magluiącc,  są do 
Sprzedania każdego czasu pr zy  ul icy Nowe Miasto N r  338.  
bl iższa wiadomość u właścicielki  tychże.

OSOBA porządna,  dobrego prowadzenia,  W d o w a ,  w ś r e ­
dnim wi eku ,  znaiąca się na Gospodars twie  i Szyciu,  życzy przy-  
*ąć obowiązek  w d u ż y  cli domach.  Wiadomość  p r z y  ul: T w a r ­
dej Nr  1104, wpros t  ul icy Kró lewskie j ,  w oficynie na'  2m 
Piąt rze,  p i e rwsze  d r zwi  po pr awej  stronie.

»  S.  TITCHBAND,  p rz y b y ły  z F a b r y k i  sukiennej ,  po-^ 
i f s i adai ący  Sposób I I O L E N D O R O W A N I A  SUKNA czyli 

l Z E S ZY CI A,  to i es t :  Ws z e l k i c h  Ubiorów Sukiennych,  
kp r zvpadkowo  uszkodzonych;  oraz W y r o b ó w  wełnianych,

k tórych  to p r zedmio tów czynność tak doskonale usku-  
Atecznia,  iź t rudno rozpoznać  miejsce uszkodzone.  M i e - . |  
i sz ka  p r z y  ulicy Franci szkańskie j ,  naprzeciw ul icy Bo 
; ni f raterskiej ,  pod Nrem 1790. _

L O K A L  Kawalerski  porządnie umeblowany, składaiąc.y się 
* 2cl, Pokoi  i Al kowy,  na lm p ią t r z e ,  przy  iednej z ulic 
P ryncypalnycb  , każdego czasu do wynajęcia  miesięcznie.  
W iadom ość w Sklepie  Grzeh ien iarsk im  Szymbor sk i ego  pod 
Klarami, p rzy  ulicy Miodowej .

Pot rzebnym iest do wy nadęcia,  na czas :  od 20go 
Lu t eg o  do 20go Kwi et n i a  r. b. ,  L O K A L ,  składaiący się 
najmniej  z "min Pokoi ,  Kuchni,  Drwaini ,  P iwn i cy ,  Stajni  na 
4 ry  konie i Wozowni  na dwa  powozy,  Lokal  ten p o t r ze ­
bnym iest z Meblami,  i ednak może być  i bez mebli .  Dom, 
w k t ór ym żądany iest  Lokal ,  ma leż, ć w ś rodku Miasta.  
Życzący  sobie t akowy wynaiąć,  zgłos ić  się raczy pod N u ­
mer  2824 ,  na d iugie  p i ą t ro  od f rontu ul icy Dziki e j ,  w k a ­
żdym ciasic.

Osoba mówiąca ki lku Językami ,  opat rzona w chlubne świa­
dectwa,  życzy sobie przyiąć  obowiązek  u J A W  i W  W .  
P anów w Warszawie  lub na Prowiuc j i ,  S Z T A K M E J S T K A  do 
objeżdżania ko -i lub tez do woiażu.  AYiadomosć w domu 
W .  Bujno,  u Ma rg r ab ie g o  N r  497 C.

K A N T O R  L O T E R J l  K L A S Y C Z N E J  w W a r sz a wi e ,  w do­
mu dawniej  Pelyskusa ,  a t eraz W .  Brunwej  N r  473 B, p r zy  
ulicy Senatorskiej ,  ma zaszczyt  polecić się z L O SA M I  całe-  
mi i w częściach do lej klassy 67 Lot:  klas : .  Ł a s k a w a  P u ­
bl iczność 03 prowincj i  zamieszkała ,  raczy zlecenia swe f ran­
ku nadsyłać,  a podpisani  za spieszną i akura tną  expedyc ję  za- 
r ęczai ą .  A .ir y ia ń s k i  i K ra m sk i.

Podpisany, Wynalazca p ły n u  n a  w ygubienie na~ 
gniolków , ina honor zawiadomić Szan: Publiczność, źe 
nadal w temJ.e mieszkaniu zostaie, to iest,  p rzy  ulicy Śgo 
Jana, Nro 13, na 2giern pititrze, gdzie kai.dego czasu 
wspomuiom g > Płynu, dostać można. Kupcy zaś w mia­
stach G n b e r n j . i l :  l u b  innych, pragnący tenfce p ły n  po­
siadać w swych S a ład ac h ,  zapewnia iin znaczny rabat. 
Jan G ębicki, b. C h iru rg  Powiatowy,

 r ~ l : iZ 5 T ś. .n  irrri: ą
A U S T E R J A  do wydzierżawienia  w mieście Białobrze-  SI 

— gach nad Pi l i rą,  na t rakcie  głów nyni War szaw s k o - K r a -  Lj 
U  kowskim,  od Sgo Ja na  1846 r. Miejscowość wymaga  jp! 
|jg Cz łowieka  zamożnego,  iako w punkcie handlowym,  p

B Wiadomość o warunkach na gruncie,  w Dobrach p r zy-  p l  
ległych Sucha zwanych.  S

W  Magazynie  S t ro l ów,  pr zy  ulicy Senatorskiej  w domu 
W .  Helbing,  wpros t  GO.  Reformatów,  są do wynaięcia  t e ­
g o r o c z n e  św ie żo  U O H I M  w r o z m a i t y c h  k o l o r a c h .

/ / .  Schaefer .
A------------------------------------------------------ —1-------------* '■------------ —5

W  Sobieniach , w Bobrach  Hr:  Sl: Łubieńskiego, 
r wyścigów tyle znany Bere j t er  Chilcot, dla ki lku r.ym 
powierzonych mu Koni ,  u r z ą dz i ł  STA.JN1Ę dogodną i j&S 
R A J T S Z U L Ę .  Uwiadamia  pr ze to  Obywat e l i ,  iż kto-  ć |  

by życzył  sobie korzys t ać  z tej sposobności  i zechciał  fjj  
f-̂ j odda°- Konie do T R E N O W A N I A ' d o  wyśc igów lub do 
wieźdżania t akowych ,  może do niego z g h s i ć  się o n a ­
desłanie warunków.  Adres iego ie*st na Górę  Kalwa-  
r j ę w Sobieniach Ki e ł czewski eh ,  lub t amże na G a r ­

wol in.  Benjamin Chilcot. ^

W  Magazynie  St roiów Daniski ih w Gmachu Te a t ra l ny m,  
tam gdzie Kassa T e a t r u  r ozmai tośc i ,  są do wynajęcia J J J Q -

I ł f  i  W  i M O S T I O I Y  w s w i e l t y m  g u ś c i e ,  p o
umiarkowanej  cenie.

BOM iedi tp-pią t rowy,  masyw murowany,  p r zyA 
iednej z pry ncy palnych ulic w Warsz awi e ,  iest 
z wolnej  r ęki  do sprzedania.  Wiadomoś ć  w H a n­
dlu Korzennym p. Stefana Grabowskiego,  p r zy  

Krako. -Przedni ; ,  wp r os t  Sgo Krzyża .

Wd'»\Va, będąca w krytycznem położeniu,  udaie się d 
•erc  l i tośc iwych,  z p r ośb ą ,  o kupieni e  G 2VKNITURU do ka
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« y  i do h e rb a ty  z Saskiej P o rc e lany ,  k tó ra  iesł  z ło ż o ra  
w S k le p ie  Ubogich.

§ g* K A R E T A  na saniach w dobrym  stanie, iest
Q/y? do sprzedan ia  każdego czasu. W iadom ość pod

jjjpgir  N r  1402 lit: B. p rzy  u licy  M a rsza łkow sk ie j ,
u W łaśc ic ie la  domu. 

îpOOĈ OGOCOOP̂ OOOOOOOCCOOCOCGC OCXVL OOCC'f
0 D O B R A , składaiące się ż dz iew ięciu  F o lw a rk ó w ,  dwoeliQ 
q W ó jto s tw  i dziewięciu W si  z a r o b n y c h ,  maiące p rzes t rze -S  
Cni o ko ło  500 w łok  miary now opolsk ie j,  z M łynam i,  p ro  0 
Sp inac ją ,  czynszami i daninami, położone o pięć mil od S 
Cgranicy A us tr jack ie j ,  nad granicą  P ru s k ą ,  dwie mile odU 
x miasta Ż a rek ,  są do w ydz ie rżaw ien ia  od Sgo Jana  1840 r . ,Y  
S i ta  l a t -6 lub 12. P rzez  te  Dobra przechodzi d ro g a  żela-O 
fizna W a rszaw sko-W iedeńska  i szosse now o budow ane ma 8 
n iące  łączyć  P ow ia t  P ilicki z Radomskim i P io t rk o w sk im .q  
vBliższą wiadomość o w arunkach  tej dz ie rżaw y ,  powziąścO 
ęm ożna przy ulicy Długiej Nro,540. u W rotnow sk iego .  q

Administracja X ię z tw a  Ł o w ic k ie g o .  Po  zao ­
patrzeń u H ołdern iów  R y bnyc h  w różne g a tu n ­
ki RYB z tegorocznego  w y łow u  Staw ów w Xięz-  

tw ie  pochodzących, Ad mi u i strać j a  po.daie do p u ­
blicznej wiadomości , iż w ho łdern iach  rybnych  w wsi Ł y s z ­
kow icach  i maiętności Sielce pod W a rsz a w ą  , nabyć można 
ga tunków  Ryb po cenie następującej : 1) w Hołderniach Ł y s z -  
kow skich ,  funt  K a rp ia  p o k o p :  12, zas w parl jach  więcej nad 
200 fontów, funt po kop: 11; funt Szczupaka włącznie  do
funta  wagi maiącego kop: 10; funt  Szczupaka od funta do
3ch ,  po kop: 11; funt Szczupaka od 3ch funtów, funt p o k o p :  
19; funt Lina po k. 12; fun t  K arasia  p o .k .  10. 2)  W Hcł-
derniaeh maiętności S i t j c e  zaś każdy gatunek R y b  wyżej 
Damieniony, sprzeda ie  się nad t a j ę  pow yzszą w y żej o kop: 1,
1 kupującym  w w iększych  pąr t jach  raba t  co do Karpi  za l i ­
czanym nie będzie . —  A dm in is t ra to r  X ięz tw a  Ł o w ic k ie g o ,  
R a dca  Stanu, T . B o lw inko .  R eferen t ,  F .  Staszew ski.^

W  in teres ie  sukcesy jnym , potrzebną iest wiadomość o za ­
mieszkaniu W alen tego  D O B R Z A Ń S K IE G O ,  lub iego w y l e ­
g i tym ow anych  Sukceso rów , a to tern spieszniej,  aby me za ­
sz ła  p rek lu z ja .  W iadom ość o interesie pod N r  6.05 p rzy  Pi­
licy Bielańskiej . S a r n a c k i .

SA LO PA  tu makowa, bardzo mało używana, ies t  do s p rz e ­
dania pod Nr 650, p rzy  ulicy Przeiaz,d, na 2m p ią t rze  od 
f ron tu .

D W A  S Z A L E  T U R E C K I E  B O G A T E ,  ieden b ia ły ,  drugi  
czarny, są do sprzedania ;  widzieć ie m ożna w Magazynie 
Bielizny przy  ulicy Krako :-Przedn i : , ,  na przeciw ko  Poczty ,  
w  domu pod Nr 377 ,  na* 2«i p ią t r z e  od f rontu.

Niemka rodow ita ,  obeznana dobrze na Gospodarstw ie w iej- 
sk iem, życzy sobie p rzy jąć  obowiązek za G O SPO D Y N IĄ  na 

wsi lub w W arszaw ie  do D ziecv  W iadom ość  pod N r  2461 
p r z y  ulicy Nowolipie  od f ron tu ,  u G ospodarza .

Dnia 9 b. m. o godz: 2ej z południa ,  z domu Nro 
1260 przy ulicy Nowy św ia t ,  w y b ie g ł  P IE S E K  

z rasy w yżełków  ang ie lsk ich ,  iuż nie młody,  
sierści b ia łe j ,  R b  i uszy kasztanow ate ,  tak ież  

ł a tk i  na g rzb iec ie  i p r / y  ogonie,  maiący na łb ie  b ia łą  s t r z a ł ­
k ę .  Kto go odprow adzi  pod powyższy Nr,  lub da o nim 
wiadomość,  o trzym a p rzyzw oitą  nagrodę.

Z  K an to ru  Zleceń p r z y  ul: W ierzb o w e j  N r  4 7  S c .
C z te ry  K O N IE ,  każden po 5 lat maiący ,  i K O C Z  na le­

żących resorach ,  w dobrym  stanie ,  iest  do sprzedania  przy  
y licy Żelaznej pod Nr 2449 i 2521, w oficynie za  pałacem i

o g rodem , dawniej Bogusławskich  zwanym. W iadomość tam
i e  w każdym czasie.

KANTOK STRĘCZEN
g u w e r n e r ó w  I g u w e r n a n t e k

p r z y  u licy  JM i odo u-ej w p a ła c u  W . Kochanowskiego. 
Os< ba posiadaiąca doskonale ięzyk  f rancu /k  ,n iemiecki i ros- 

sy jsk i ,  życzy p rzy iąć  obowiązek do R ossji ,  choćby najdale j .—  
Nauczyciele i Nauczycielki,  z m uzyką lub bez; niemniej Bony 
Niemki i Szw a jca rk i ,  są do umieszczenia. —  F rancuzk i  źyezą 

chodzić na godziny konwersac ji .  Paulina Z w o liń ska .

K A N T O R
IN F O R M A C Y J N O  • S Ą D Ó W O -A D M IN IS T R A C Y JN Y

p r z y  u l i c y  t r ę b a c k i e j  N r  0 3 8 .
1) Na posiadłość  ziemską,  blisko W arszaw y po łożoną,  ża­

dnym długiem pryw atnym , S karbow ym , ani też T o w a rz y ­
stwem K redy tow ym  nie obciążona,  ies t  po trzebna  SUMMA 
do wysokości R sr .1000, na lat 2, 3 lub więcej pożyczenia.

2) W punkcie pośrednim, pomiędzy Komisjami Rządow e-  
roi, Spraw W e w n ą trzn y ch  i S karbu ,  tudzież Banku Polskie  
go i  Sądownic twa, iest do wy naięcia każdego czasu P O K Ó J  
p o rz ą d n y ,  umeblow any, z op a łem , i nawet gdyby sobie ż y ­
czono i z k aw ą ,  byle  pre tenden t d o w i ó d ł , iako iest miesz­
kańcem spokojnym. A lo iz y  Ja n  de M o g iła  S tankiew icz.

Dziś rano zimna stopni 0. W czo ra j  w południe  c iep ła  2. 
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  J u t r o ,  14ty raz O d ln d k i  i Poeta. 

32gi raz Ubogi Doeta. '1-6Ły raz D oktor JYledycyny.

M P i o t r  S liz y ń s k i ,  udziela L E K C J E  T a Ń C Ó W ,  tak 
u siebie iąkoteż  po domach p ryw atnych  i Pensjach. 
Mieszka p rzy  u licy S ta re -M iasto ,  za Sejdlicem K u p ­
cem dwa domy, na lszem p ią t rze  od frontu ,  Nr 53; 

zastać go można w k a ż d jm  czasie. Osoby życzące sobie po ­
bierać L E K C J E ,  racza się .zgłosić  do domu pow yższ tgo .

%  Znanego i p rzez Publiczność z zadowoleniem przyiętegoJĆ
c P O R T E R U  1 X T B 1  O O lliL E *

rabianego pod ług  n a m  s a m y m  w ia-^  
Ł  domego sposobu^ od dziś,  znów u nas dostać można. f  
flfi J. G .  Schaefer  et Comp. %
% ^ 0 $ ^ ć * 0 ^ 0
D j j f t j i  i r a - i  Jlllr'.* t J Ę \  fflUb < Jfiilr ii cflh JFIllf' inE lh ii 4P
rC Z pow odu nadzwyczajnie w y sokich cen M ate r ja łó w  jSll 
P  fabrycznych, sprzedawać będziemy od dnia l i g o  b. m . ^  
r  v\ e wszystkicjli naszych Zakładach,  K U F E L  P IW A  BA 

f i  W A R S K IE G O ,  po gr . 7 .—  Warszaw a d.,9 Sty cznia 1846 
tg J. G. Sch aefer  et C om pt

J .  F .  S z y m a n o w s k i .

i FABILVKA 1'O m ł-B U  ' P I W A . | 
i ASf.GIEI.SMlEGO, :
\ p rzez  nowo p rz y b y łeg o  z Londynu P rzedsięb io rcę ,  w Zwie- < 
\  r / y  m u  w Dob rach O rdynacji  Zamo.skiej. otw orzoną  została; \ 
|  gdzie w każdym czasie, P O R T E R U  i P IW A , na Oxef ty  * 
i i Bofe lk i ,  za  cenę umiarkowaną dostać m o ż n a —  N eil. {

W  przcchodzie  u licą F re ja ,  obok D o m in ik a n ó w , pod Nr 
253,  iako Amator  P Ą C Z K Ó W ,  w s tą p i łe m , i znalazłszy  ie 
nadspodziewanie w yboruiejszemi, polecić Lubow nikom  ty d iźe  
za obow iązek  poczy tu ie .  J .  S z p e r l i n g .


